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BIULETYN SOCJOLOGII RELIGII

Z aw arto ść : I. SZ C Z E C IN  W  ŚW IE T L E  BA D A N  SO C JO R E L IG IJN Y C H .
II. PR A K T Y K I JE D N O R A Z O W E  JA K O  W S K A Ź N IK  PR ZY N A L E ŻN O ŚC I DO 
PA R A F II. 1. S y stem a ty czn y  u d z ia ł w  p ra k ty k a c h  re lig ijn y ch . — 2. P ra k ty k i 
jedno razow e. — 3. W niosk i. I I I .  P O C H O D Z EN IE  ŚRO D O W ISK O W E A  R E L I­
G IJN O ŚĆ  *.

I. SZ C Z E C IN  W  ŚW IE T L E  BA D A N  SO C JO R E L IG IJN Y C H

W ielk i Szczecin, do k tó reg o  dołączono w  p aźd z ie rn ik u  1939 r . okoliczne 
m iejscow ości: P o lice , D ąbie, Ż elechow a, G o lęcin  i G osław  zosta ł n a  m ocy 
uchw ały  K o n fe re n c ji P oczdam sk ie j p rzek azan y  P o lsce  (5 lip iec  1945). P roces 
p rzek azy w an ia  k o n ty n u o w a n y  b y ł do k o ń ca  1947 r .  Z asied lan ie  Szczecina, 
k ie ro w an e  p rzez  Z a rz ą d  M iejsk i, obejm ow ało  ta k ż e  p rzes ied lan ie  lu d n o śc i n ie ­
m ieck iej (na p o czą tk u  lip ca  1945 ro k u  w  Szczecin ie  m ieszkało  83 765 N iem ­
ców, a ty lk o  1578 P o laków ). W  re zu lta c ie  m ig ra c ji m iasto  to  zam ieszk u ją  
o sied leńcy  z ziem  p o lsk ich  (2/3), em ig ran c i z te re n ó w  w schodn ich  Polsk i, k tó ­
re  zn a laz ły  się  w  o b ręb ie  Z S R R  (1/4), re e m ig ra n c i z zachodu  o raz  n ie liczn a  
g ru p a  au to ch to n ó w . T a k  c iekaw e z jaw isko  p o w tó rn y ch  n a ro d z in  m ias ta , bo ­
g a te  w  n ie u s ta n n e  p ro cesy  m ig racy jn e , znalaz ło  sw o je  odbicie  w  s tru k tu rz e  
spo łeczno -dem ograficzne j m ia s ta  (np. w  1960 r .  dziec i i m łodzież s tan o w iła  
35% ogółu  m ieszkańców ). P o n a d to  in ten sy w n y  p roces u rb a n iz a c ji i in d u s tr ia ­
lizac ji m ia s ta  p o rtow ego  sk ło n ił u czestn ików  se m in a riu m  d o k to ranck iego  so ­
cjo logii re lig ii do p o staw ien ia  p y ta n ia  o p rzyna leżność  do p a r a f i i 1 o raz  o r e ­
lig ijn ą  fu n k c ję  ro d z in y  w  śro d o w isk u  S zcz e c in a 2.

K s. P io tr  K u r a ł o w i c z  p o d ją ł p ró b ę  odpow iedzi n a  n a s tę p u ją c y  p ro ­
b lem : ja k  k s z ta łtu je  się p rzyna leżność  do p a ra f ii  w  środow isku  w ie lk o m ie j­
sk im ? W  szczególności: ja k i je s t o b raz  te j p rzy n a leżn o śc i w  p łaszczyźnie  k u l­
tu ry , d z ia łan ia  i św iadom ości?

O dpow iedzi n a  ta k  p o staw iony  p ro b lem  u dz ie lił w  o p a rc iu  o b a d a n ia  
em p iryczne  p rzep ro w ad zo n e  w  p a ra f i i  św . J a k u b a  w  Szczecinie n a  g ru p ie  r e ­
p re z e n ta ty w n e j (dobór losow y). W ylosow ano 520 rodz in , z k tó ry c h  p rzeb ad an o  
k w estio n a riu szem  w y w iad u  po jed n e j osobie z ro d z in y  (zrealizow ano 440 w y ­
w iadów  tj .  84,6%).

O p raco w an ie  z aw ie ra  dw ie  części: część p ie rw sza  p o d a je  założen ia  te o re ­
tyczne  i m etodo log iczne  n a  te m a t p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  o raz  c h a ra k te ­
ry s ty k ę  sp o łeczno -dem ograficzną  i  k u ltu ro w ą  b ad an eg o  śro d o w isk a ; część 
d ru g ą  s tan o w ią  a n a lizy  u zy sk an y ch  d an y ch  do tyczących  śc iśle  p rzy n a leżn o ­
ści w  p a ra m e trz e  k u ltu ro w y m , dz ia łan iow ym  i św iadom ościow ym  (rozdzia­
ły  3—5).

* B iu le ty n  socjo log ii re lig ii p rzy g o to w u je  Z ak ład  Socjologii R elig ii K U L  
pod k ie ru n k ie m  k s. W ład y sław a  P i w o w a r s k i e g o .  R ed ak to re m  n in ie j­
szego b iu le ty n u  je s t  k s . K az im ie rz  R y c z a n ,  L u b lin .

1 P . K u r a ł o w i c z ,  Przynależność do pa ra fii kato lick ie j w  środow i­
sku w ie lkom iejsk im  na przykładzie m iasta Szczecina, L u b lin  1981 (m ps p r a ­
cy d o k to rsk ie j BKUL).

2 J .  K o c ,  Przem iany re lig ijne j fu n k c ji rodziny w  środowisku w ie lko­
m iejskim . S tudium  socjologiczne na przykładzie pa ra fii M a tk i Bożej Ostro­
bramskiej w  Szczecinie, L u b lin  1984 (m ps p ra c y  d o k to rsk ie j BKU L).

s*
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C ałość p rz e d s ta w ie ń  u k ie ru n k o w a n a  je s t p rz y ję ty m i w e  w stęp ie  h ip o te ­
zam i, a  m ianow ic ie : poziom  poczucia  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  ró żn icu je  się 
w  zależności od p łaszczyzny  p a r ty c y p a c ji (tj. p łaszczyzny  k u ltu ro w e j, d z ia ła ­
n ia  i św iadom ości); im  b a rd z ie j he te ro g en iczn e  środow isko  społeczne, ty m  
niższy  s to p ień  poczucia  p rzyna leżnośc i do p a ra f i i  o raz  poczucie p rzy n a leżn o ­
ści do p a ra f ii  u za leżn io n e  je s t od cech  spo łeczno -dem ograficznych . P rz e d s ta ­
w ione h ip o tezy  zo sta ły  zw ery fik o w an e  w  w ięk szy m  lu b  m n ie jszy m  sto p n iu .

Poziom  poczucia  p rzyna leżnośc i do p a ra f ii  je s t ró żn y  w  ró żn y ch  p ła ­
szczyznach  p rzyna leżnośc i. N ajw yższy  poziom  p rzyna leżnośc i s tw ierdzono  
w  p a ra m e trz e  in te ra k c j i,  co w y ra ż a  s ię  w  sp e łn ia n iu  p ra k ty k  re lig ijn y ch  
i w sp ó łd z ia łan iem  z p a ra f ią . O koło 1/2 b a d a n y c h  sp e łn ia  re g u la rn e  p ra k ty k i 
re lig ijn e . N a n ieco  n iższym  poziom ie k sz ta łtu je  się  poczucie p rzy n a leżn o śc i 
w  p łaszczyźn ie  św iadom ości. O koło 2/5 p a ra f ia n  zad ek la ro w ało , że czu ją  się 
zw iązan i z p a ra f ią  s iln ie  i b ard zo  siln ie . B rak  im  je d n a k  św iadom ości, d la ­
czego są  b a rd zo  s iln ie  zw iązani. N a  n a jn iż szy m  poziom ie k s z ta łtu je  się  po ­
czucie p rzy n a leżn o śc i w  p łaszczyźn ie  k u l tu ry  w y ra ż a ją c e  się w  a k c e p ta c ji 
p rzek o n ań  re lig ijn o -m o ra ln y ch . B ow iem  jed y n ie  1/4 re sp o n d en tó w  o k re ś la ją ­
cych  się ja k o  „w ie rzący ” i „głęboko w ie rzący ” p re z e n tu je  z w a rty  sy s tem  
p rzekonań .

B ad an ia  p o tw ie rd z iły  d ru g ą  h ipo tezę  s tw ie rd z a ją c ą , że im  b a rd z ie j h e te ro ­
geniczne środow isko  społeczne, ty m  niższy s to p ień  poczucia  p rzy n a leżn o śc i do 
p a ra f ii. W e ry fik ac ja  te j h ipo tezy  s ta ła  się m ożliw a dzięk i p rzep ro w ad zo n y m  
w  to k u  ca ej p ra c y  p o ró w n an io m  środow iska  badanego  z środow isk iem  N ow ej 
H u ty  i P łocka . W y n ik iem  p rzep ro w ad zo n y ch  p o ró w n a ń  je s t n o w a h ip o teza  
s tw ie rd z a ją c a , że poziom  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f i i  je s t uza leżn iony  od s to ­
p n ia  in te g ra c ji  m ieszkańców  danego  środow iska , a  m ianow ic ie  im  w yższy 
s to p ień  in te g ra c ji m ieszkańców , ty m  w yższy  poziom  p rzyna leżnośc i do p a ­
ra f ii  i o d w ro tn ie .

W  ra m a c h  trz ec ie j h ipo tezy  okazało  się, że k o b ie ty , g e n e ra c ja  s ta rsz a  oraz  
osoby z w y k sz ta łcen iem  podstaw ow ym  i zasadn iczym  p re z e n tu ją  n a jw y ższy  
poziom  p rzyna leżnośc i. N ajn iższy  poziom  p rzy n a leżn o śc i w y k azu ją  m ężczyźni, 
osoby śre d n ie j g e n e ra c ji o raz  osoby ze ś re d n im  w y ksz ta łcen iem .

R odziną’ jak o  w sp ó ln o tą  p o d staw o w ą i p rz e m ia n a m i re lig ijn e j fu n k c ji ro ­
dziny  w  ś ro d o w isk u  w ie lk o m ie jsk im  za ją ł się k s . J a n  K o c .  P ro b le m  p o ­
staw io n y  w  jego  p ra c y  sp ro w ad za  się  do p y ta n ia : w  ja k ie j m ierze  ro d z in y  
ży jące  w  śro d o w isk u  w ie lk o m ie jsk im  w y p e łn ia ją  sw e zad an ia  re lig ijn e , 
a  w  szczególności czy is tn ie je  w  ty m  w zględzie  ró żn ica  m iędzy  ro d z in am i 
p rzed w o jen n y m i a  p ow o jennym i?  A  d a le j, k tó re  rodz iny  p o d leg a ją  in te n ­
sy w n ie jszy m  p rzem ian o m  w  p e łn ien iu  re lig ijn e j fu n k c ji: czy te , w  k tó ry c h  
m ąż i żona  m a ją  pochodzenie m ie jsk ie , czy te , w  k tó ry c h  je d n a  s tro n a  po ­
chodzi z m ia s ta  a  d ru g a  ze w si?

K ie ru n e k  odpow iedziom  i ana lizom  p ra c y  n a d a ła  h ipo teza  g łów na: 
w  m ieście  p o d leg a jący m  procesom  w ie lo rak ich  p rz e m ia n  re lig ijn a  fu n k c ja  
rod z in y  u leg a  m o d y fik ac jo m  o c h a ra k te rz e  ilościow ym , a  n ie  ra d y k a ln y m  
p rzeob rażen iom . Ilo śc iow y  c h a ra k te r  m o d y fik ac ji w y ra z i się w  zaw ężonym  
zak res ie  p ra k ty k  dom ow ych, zw yczajów  re lig ijn y c h  o raz  n iezam ierzonych  od­
dz ia ły w ań  re lig ijn o -m o ra ln y c h  p rzy  rów noczesne j in ten sy w n o śc i d z ia łań  za­
m ierzonych .

W ery f ik ac ji p rz y ję ty c h  założeń do k o n ał a u to r  m iędzy  in n y m i w  o p a rc iu  
o m a te r ia ł w y tw o rzo n y  p rzy  pom ocy w y w iad u  k w estionariu szow ego  n a  r e ­
p re z e n ta c ji d o b ran e j losow o (600 osób), z czego zrea lizow ano  531 w yw iadów  
(88,5% próby).

P ro b le m a ty k ę  p rz e m ia n  re lig ijn e j fu n k c ji ro d z in y  u k a z a ł a u to r  w  p a ra ­
m e trach : ro d z in n y ch  p ra k ty k  re lig ijn y ch , ro d z in n y ch  zw yczajów  re lig ijn y c h  
o raz  w  dziedz in ie  w e w n ą trz ro d z in n y ch  o d d z ia ły w ań  re lig ijn o -m o ra ln y c h  (roz­
dz ia ły  3, 4 i 5); zag ad n ien ia  teo re ty czn e  i m a ją c e  c h a ra k te r  u sługow y  d la  
te m a tu  z a w a rte  są  w  d w u  p ie rw szy ch  ro zdz ia łach .
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U zy sk an y  m a te r ia ł  zw ery fik o w ał h ipo tezę  c e n tra ln ą , iż p rzem ian o m  u le ­
ga  re lig ijn a  fu n k c ja  ro dz iny . W  p a ra m e trz e  p ra k ty k  zm ian a  w y raz iła  się 
w  zm n ie jszen iu  się ilości ro d z in  m łodszych  k o n ty n u u ją c y c h  p ra k ty k i dom o­
w e i ro d z in n e  o raz  w  zaw ężan iu  się  z a k re su  ty c h  p ra k ty k , w  częściow ym  
za n ik a n iu  re lig ijn eg o  w y m ia ru  n iedz ie li o raz  w  in te n sy fik a c ji p ra k ty k  oko­
licznościow ych.

W  p a ra m e trz e  re lig ijn y c h  zw yczajów  dom ow ych h ipo teza  zna laz ła  sw oje 
p o tw ie rd zen ie  w  za n ik u  b o g a te j zw yczajow ości św ią teczn e j, zw yczajów  zw ią­
zanych  z k u l tu rą  w ie jsk ą  o raz  w  p o w sta w a n iu  n o w y ch  zw yczajów . S ta b il­
ność zach o w u ją  jed y n ie  zw ycza je  zw iązane  z W igilią  Bożego N arodzen ia  
i dn iem  W ie lk ie j N ocy.

W  p a ra m e trz e  w e w n ą trz ro d z in n y ch  odd z ia ły w ań  re lig ijn o -m o ra ln y ch  
zm ian y  u k a z a ły  się w  uboższym  w y p o sażen iu  dom ów  ro d z in  m łodszych  
w  p rzed m io ty  re lig ijn eg o  k u ltu , w  co raz  rzad szy m  p rzek azy w an iu  m łodszej 
g en e rac ji w iedzy  re lig ijn e j, w  zm ian ie  m eto d  i w zo ró w  w y chow an ia . Szcze­
gó lnym  ro d z a je m  zm ian  je s t w z ro s t gęstośc i k o n ta k tó w  z p ozarodz innym i 
o śro d k am i so c ja lizac ji re l ig ijn e j i w zro st w p ły w u  m łodszej g en e rac ji n a  ge­
n e ra c ję  s ta rsz ą .

P o tw ie rd zo n o  szereg  h ipo tez  u zu p e łn ia jący ch , m ianow icie , że w yższy  je s t 
s top ień  z la icyzow an ia  ro d z in  p o zosta jących  jed y n ie  po ślu b ie  cyw ilnym . H i­
po teza t a  p o tw ie rd za  się  w e  w szystk ich  ro zw ażan y ch  p a ra m e tra c h  z w y ją ­
tk iem  w sk aźn ik ó w  zw yczajów  w ig ilijn y ch  i w ie lk an o cn y ch  o raz  k o n ty n u o ­
w an ia  k o n ta k tu  z in s ty tu c ja m i soc ja lizac ji re l ig ijn e j (katecheza).

Szczegółow e w y n ik i i w n io sk i z o b y d w u  p ra c  m ogą s tać  się p rz y d a tn e  
d la  dz ia ła lności p a s to ra ln e j.

k s . K a z im ie rz  R ycza n , L u b lin

II . P R A K T Y K I JE D N O R A Z O W E  
JA K O  W SK A Ź N IK  PR Z Y N A L E Ż N O ŚC I DO P A R A F II 

W  ŚW IE T L E  BAD AN  SO C JO L O G IC Z N Y C H

W ażny m  e lem en tem  zespolen ia  g rupow ego  w  p a ra f ii  o raz  fo rm o w an ia  
postaw y  k u lto w e j są  p ra k ty k i re lig ijn e . P rzy n a leżn o ść  do p a ra f ii  do k o n u je  
się n ie  ty lk o  p op rzez  ok reś lone  w ie rzen ia  i m oralność , czyli św iadom ość r e ­
lig ijn ą  p a ra f ia n , a le  tak że  p rzez  zw iązane z ty m i w ie rzen iam i obrzędy  zw a­
n e  p ra k ty k a m i re lig ijn y m i.

C hociaż p ra k ty k i re lig ijn e  z socjologicznego p u n k tu  w idzen ia  u jm u je  się 
jak o  zachow an ie  re lig ijn e  członków  g ru p y  re lig ijn e j, to  je d n a k  n ie  w szystk ie  
p ra k ty k i re lig ijn e  m a ją  c h a ra k te r  pub liczn y  i zbiorow y. N iek tó re  z n ich  
m ogą p rzez  cz łonków  p a ra f ii  być  sp e łn ian e  in d y w id u a ln ie . M im o tego uczest­
n ic tw o  w  p ra k ty k a c h  re lig ijn y ch  tr a k to w a n e  je s t jak o  je d e n  ze znaków  za ­
an g ażo w an ia  re lig ijn eg o . J e s t  to w sk aźn ik  w ew n ę trzn e j re lig ijn o śc i o raz  
p rzy n a leżn o śc i do K ościo ła  i  p a ra f ii . Ja k k o lw ie k  sp e łn ian ie  p ra k ty k  re lig ij­
nych  n ie  zaw sze w sk a z u je  n a  w ew n ę trzn ą  w ia rę  osoby, k tó ra  je  w y k o n u je , 
to  jed n ak  n ie sp e łn ian ie  p ra k ty k  re lig ijn y ch  jes t n eg a ty w n y m  sp raw d z ian em  
re lig ijnośc i. U czestn ic tw o  w  k u lc ie  s tan o w i zew n ę trz n ą  m an ife s tac ję  życia 
re lig ijn eg o  i w ażn y  e lem en t in teg racy jn y .

S poro  św ia tła  n a  o k reś len ie  ro li p ra k ty k  re lig ijn y ch  w  b u d zen iu  poczu­
c ia  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  rz u c a ją  m o ty w y  sp e łn ia n ia  ty c h  p ra k ty k . J e d ­
nak że  b a d a n ie  m o ty w ó w  i o d różn ien ie  m o tyw ów  re lig ijn y ch  od św ieck ich  
W w y p e łn ia n iu  p ra k ty k  re lig ijn y ch  je s t t ru d n e  p rzy  pom ocy  zw ykłe j a n k ie ­
ty , po n iew aż  są  one  przez  sam y ch  w ierzący ch  tr a k to w a n e  jak o  sp ra w y  b a r ­
dzo osobiste . 1

P ra k ty k i  re lig ijn e  m ogą m ieć  różny  zak res  o d d z ia ły w an ia  i  s tą d  m oże 
im  p rzy p a d a ć  ró ż n a  s iła  w iązan ia  z p a ra f ią . H. C a r r i e r  uw aża , że  „d la  
każdego  poziom u p ra k ty k  re lig ijn y ch  będzie  p rz y p a d a ł różny  poziom  p o ­
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szczególnych in te g ra c ji g ru p y  p a ra f ia ln e j” *. E. D u r k h e i m  zaś w y ra ż a  po­
g ląd , że „ob rzędy  u leg a jące  stopniow o in s ty tu c jo n a liz a c ji s ta ją  się s fo rm a li­
zow anym i sposobam i w y ra ż a n ia  w ie rzeń  i uczuć  w spó lno ty , p rzez  co p rzy ­
czyn ia ją  się  w y b itn ie  do w zm ocn ien ia  in te g ra c ji  sp o łeczn e j” 2.

C a ło k sz ta łt sp e łn ian y ch  p ra k ty k  re lig ijn y c h  tw o rzy  k u lto w y  a sp e k t p rz y ­
należności. N ajczęśc ie j p rz y jm u je  się podz ia ł p ra k ty k  re lig ijn y ch  n a  je d n o ­
razow e, obow iązkow e i nadobow iązkow e. Do p ra k ty k  typow o p a ra f ia ln y c h  
należą  te, k tó re  a) w y m ag a ją  g ru p y  p a ra f ia ln e j i b) tak ie , k tó re  n ie  w y k lu ­
czają  je j, a le  m ogą odbyw ać się bez n ie j. Do p ie rw sze j n a leżą  re g u la rn e  
i n ie re g u la rn e  obow iązki, ja k  n ied z ie ln a  M sza św ., w ie lk an o c n a  k o m u n ia , 
k a tec h izac ja  dzieci itp . oraz p ra k ty k i nadobow iązkow e, ja k  n ab o żeń stw a  ty ­
godniow e, m iesięczne, okresow e, u roczystośc i o d p u s to w e , p ro ces je  itp . Do 
d ru g ie j g ru p y  n a leż ą  p ra k ty k i jedno razow e: ch rzes t, b ie rzm ow an ie , p ie rw sza  
K om un ia  św ., s a k ra m e n t m ałżeń stw a , pogrzeb  ka to lick i.

Do o k re ś len ia  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  w  p łaszczyźn ie  p ra k ty k  jed n o ­
razow ych  zo stan ą  w y k o rzy stan e  w y n ik i b a d a ń  socjo log icznych  p ro w ad zo n y ch  
w  K U L. N ie w szy stk ie  b ad a n ia  by ły  p ro w ad zo n e  w y łączn ie  pod  k ą te m  p rz y ­
należności do p a ra f ii . W iele z uw zg lęd n ian y ch  tu ta j  p ra c  to  m o n o g rafie  r e l i­
g ijności m ieszkańców  p a ra f ii , k tó re  o b e jm u ją  tak że  p ro b lem a ty k ę  w ięzi z p a ­
ra f ią . U w zg lędn im y  w ięc  w y n ik i b a d a ń  z 61 p a ra f ii , p ro w adzonych  w  la ta c h  
1970— 1984. A n alizo w an e  b ad an ia  podzielim y w ed łu g  ty p u  śro d o w isk a  p a ra ­
fialnego n a  siedem  g r u p 3.

W p rzep ro w ad zo n e j an a liz ie  chodzić będzie  o odpow iedź n a  p y tan ie , czy 
is tn ie je  i ja k a  zachodzi zależność m iędzy  śro d o w isk iem  p a ra f ia ln y m , a  p rz y ­
należnością  do p a ra f i i  n a  odc inku  p ra k ty k  jed n o razo w y ch . U zyskane  w y n i­
ki, w  zależności od m ożliw ości, p rzed s taw im y  w  ta b e la c h 4 b ądź  w  fo rm ie  
opisow ej. W ydaje  się, że uw zg lęd n ian a  rep rezen ta ty w n o ść  s tan o w i d o sta tecz­
ną p o d staw ę  do p rzep ro w ad zen ia  zam ierzonych  analiz .

1. S ystem atyczność  ud z ia łu  w  p ra k ty k a c h  re lig ijn y ch

P a ra f ia  je s t g ru p ą  re lig ijn ą  p ra k ty k u ją c ą  k u lt  i p rzy p isu jąc ą  m u  duże 
znaczenie. W  ty m  św ie tle  s to su n ek  k a to lik a  do różnego  ro d z a ju  obrzędów  
K ościoła na leży  u zn ać  za w ażny  w sk aźn ik  jego p rzy n a leżn o śc i re lig ijn e j. B a­
d a n ia  z z ak re su  socjologii ry tó w  w y raźn ie  w sk a z u ją  n a  in te g ru ją c ą  ro lę  
a k tó w  obrzędow ych . Z ależy  to  w  dużym  s to p n iu  od sy s tem atycznośc i u d z ia ­
łu  w  ob rzędach  litu rg iczn y ch , a zw łaszcza tych , k tó re  o d g ry w ają  zasadn iczą  
ro lę  w  k sz ta łto w a n iu  się spo łecznej p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii . Z an im  zo stan ą  
om ów ione w sp o m n ian e  w yżej p ra k ty k i jedno razow e, zw rócim y  n a jp ie rw  
uw agę n a  g loba lny  s to su n ek  do p ra k ty k  re lig ijn y c h . W ydaje  się bow iem , że 
zależn ie  od p o staw y  b a d a n y c h  w obec p ra k ty k  re lig ijn y ch , będzie się k sz ta ł­

1 H . C a r r i e r ,  P sycho-socio log ie  de l’a p p artenance  re lig ieuse , R om e 
1960, 168.

2 E. D u r k h e i m ,  L es fo rm es  é lém en ta ires  de la v ie  relig ieuse, P a r is  
1960, 56.

3 G ru p ę  p ie rw szą  s tan o w ią  b a d a n ia  p ro w ad zo n e  w  p a ra f ia c h  w ie lk ich  
m iast, k tó rą  w  ta b e la c h  oznaczym y sym bo lem  A, g ru p ę  d ru g ą  p a ra f ie  ś re d ­
n ico  m ia s t (B), trz e c ią  p a ra f ie  m a 'y c h  m iast (C), c zw artą  p a ra f ie  m ie jsk o - 
-w ie jsk ie  (D), n a s tę p n ie  p a ra f ie  po d m ie jsk ie  (E), w ie jsk ie  (F) i p a ra f ie  z lu d ­
nością  p ra c u ją c ą  w  P G R  (G).

4 W  ta b e la c h  w sk aźn ik i n ie  b ędą  się sum ow ać  do 100% ze w zg lędu  n a  
n ieu w zg lęd n ien ie  w sk aźn ik ó w  ty c h  resp o n d en tó w , k tó rzy  udzie lili n e g a ty w ­
n e j  odpow iedzi „n ie  w iem ” i „ b ra k  odpow iedzi” itp .



to w ał u d z ia ł w  k o n k re tn y c h  p ra k ty k a c h  re lig ijn y ch . S am ookreślen ie  się 
re sp o n d en tó w  w obec u d z ia łu  w  p ra k ty k a c h  re lig ijn y c h  ilu s tru je  poniższa t a ­
bela  *.
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T ab e la  1. T yp  środow iska  p a ra f ia ln e g o  
a  u d z ia ł w  p ra k ty k a c h  re lig ijn y c h  (w  % )

T yp środow iska  
p a ra f ia ln eg o

Ilość
b ad an y ch

p a ra f ii
P ra k ty k u ją

sy s tem aty czn ie
P ra k ty k u ją

n iesy s te ­
m atyczn ie

P a ra f ie  w ie lk ich  m ia s t (A) 3 45,8 35,0
P a ra f ie  ś red n ich  m ia s t (B) 3 52,8 30,2
P a ra f ie  m a ły ch  m ia s t 
P a ra f ie  m ie jsk o -

(C) 4 48,7 34,7

-w ie jsk iè (D) 5 47,7 37,9
P a ra f ie  p o d m ie jsk ie (E) 9 43,9 40,5
P a ra f ie  w ie jsk ie (F) 11 56,9 31,2
P a ra f ie  — P G R (G) 2 31,7 37,8

B lisko po łow a b ad an y ch  (poza środow isk iem  PG R ) o k reś liła  sieb ie  jak o  
sy s tem aty czn ie  p ra k ty k u ją c y c h . N ajw yższe w sk aźn ik i o siągnęli resp o n d en c i 
p a ra tu . w ie jsk ich , n a jn iższe  resp o n d en c i z PG R  i w ie lk ich  m iast. W k a teg o rii 
p ra k ty k u ją c y c h  n iesy stem aty czn ie  jeszcze m n ie jsza  je s t ró żn ica  w skaźn ikow a. 
R óżnica m iędzy  n a jw y ższy m  w sk aźn ik iem  (40,5% d la  p a ra f ii  podm iejsk ich ) 
i n a jn iż szy m  (30,2% d la  p a ra f ii  ś red n ich  m iast) w ynosi 10,3%. D uże zróżnico­
w anie n a to m ia s t w y s tęp u je  w  k a teg o rii p rze s trzeg a jący ch  ty lk o  n iek tó ry ch  
p ra k ty k  re lig ijn y ch . N a jw ięce j tak ich  osób je s t w  środow isku  P G R  (24,3%) 
o raz  w  ś ro d o w isk u  w ie lk o m ie jsk im  (13,4%), zaś n a jm n ie j w  środow isku  
w ie jsk im  (5,9%). W  poszczególnych środow iskach  p a ra f ia ln y c h  od 2%  do 6%  
re sp o n d en tó w  u w aża  s ię  za  n ie p ra k ty k u ją c y c h .

P om ięd zy  s t ru k tu r ą  p łc i a  g lo b a ln y m  s to su n k iem  do p ra k ty k  re lig ijn y ch  
zachodzi w y so k a  zależność s ta ty s ty czn a . W e w szy stk ich  ty p ach  środow isk  
p a ra f ia ln y c h  w ięcej k o b ie t n iż  m ężczyzn o k reś la  sieb ie  jak o  sy s tem aty czn ie  
p ra k ty k u ją c e  (np. w  p a ra f ia c h  w ie lk ich  m ia s t 40,5% m ężczyzn i 46%  kob ie t, 
w  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  55,2% m ężczyzn i 65,4% kobiet). R óżnice n a  ko rzyść  
kob ie t są  znaczne w e  w szystk ich  ty p ach  p a ra f ii . W ynoszą one od 5,5% 
w p rz y p a d k u  p a ra f i i  w ie lk ich  m ias t do 18,8% w  p a ra f ia c h  śred n ich  m ia s t 
i 17,5% w  p a ra f ia c h  podm ie jsk ich . S p ad ek  n a s ile n ia  p ra k ty k  re lig ijn y ch  
w śród  m ężczyzn  w sk azu je  n a  nasilen ie  się in d y fe re n ty z m u  re lig ijnego  w  te j 
g rup ie  p a ra f ia n  i to  w e  w szystk ich  ty p ach  p a ra f ii . T y lko  w  p a ra f ia c h  w ie j­
sk ich  p o n a d  po łow a b a d a n y c h  m ężczyzn o k reś liła  sieb ie  jako  sy s tem aty czn ie  
p ra k ty k u ją c y c h . N ależy przypuszczać, że osoby, k tó re  o k reś liły  sieb ie  jak o  
sy s tem a ty czn ie  p ra k ty k u ją c e , odnoszą to  p rzed e  w szy stk im  do u d z ia łu  w  n ie ­
dzielnej M szy św ię te j.

Pow yższe zestaw ien ie  w y n ik ó w  b a d a ń  u p o w ażn ia  do s tw ie rd zen ia , że w y ­
sokie są w e  w szy stk ich  ty p a c h  p a ra f ii  w sk aźn ik i p ra k ty k u ją c y c h  sy s tem a­
tycznie. W skaźn ik i w ca le  n ie p ra k ty k u ją c y c h  są  n iew ie lk ie . W y d a je  się, że 
w te j  o s ta tn ie j k a te g o r ii n a jw ięc e j je s t ty ch , k tó rz y  n a jb a rd z ie j zw iązan i są  
z rozw o jem  spo łeczeństw a  p rzem ysłow ego  i od d z ia ły w an iem  m iejsk iego  s ty lu  
życia. 1

* N a  te m a t zależności s ta n u  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  od środow iska  spo ­
łecznego p isa ł a u to r  w  C o llec tanea  T heolog ica 52 (1982) f. 3, 138.



2. P ra k ty k i jed n o razo w e

P ra k ty k i jed n o razo w e, ja k  sam a  n azw a  w sk azu je , sp e łn ian e  są  z reg u ły  
je d e n  ra z  w  życiu  i do tyczą p rze łom ow ych  w y d a rz e ń  życia  ludzk iego . O b­
rzęd y  te  n a d a ją  n a jw ażn ie jszy m  w y d arzen io m  ludzk iego  życia, ja k  n a ro d ze ­
nie , do jście  do u ży w an ia  rozum u , zakończen ie  o k resu  dziec iństw a, m a łżeń ­
stw o , ch o ro b a  i śm ierć , ra n g ę  w y d a rz e ń  spo łecznych . W iążą się one z n a tu ­
ra ln y m  ry tm e m  życia  człow ieka i d la tego  zach o w u ją  dużą  trw ało ść . Z  p ra k ­
ty k a m i jed n o razo w y m i zw iązane  są  z ew n ę trzn e  u roczysto śc i ro d z in n e  i lo ­
k a ln e , k tó re  w  poszczególnych  reg io n ach  P o lsk i są  rozm aic ie  obchodzone. 
T en  środow iskow y  k o n te k s t pow odu je , że u czestn icy  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  
k ie ru ją  się  m ieszan y m i m o ty w ac jam i: k u ltu ro w y m i, spo łecznym i i re l ig ij­
nym i.

T ru d n o  je s t d o k ład n ie  ok reślić , n a  ile  w  w y p e łn ia n iu  p ra k ty k  jed n o ­
razo w y ch  p rzeży w an a  je s t p rzyna leżność  do społeczności w ierzących . W ydaje  
się, że a k c e p ta c ja  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  u k a z u je  ty lk o  m in im a ln ą  w ięź 
z K ościo łem  i p a ra f ią . T ak i zw iązek  je s t p o d trzy m y w an y  n a w e t p rzez  tych , 
k tó rzy  u tra c il i  k o n ta k t  z p a ra f ią  i K ościołem , n ie  w y p e łn ia ją c  p ra k ty k  obo­
w iązkow ych  b ąd ź  o d rzu ca jąc  zasady  d o g m aty czn o -m o ra ln e . W pływ  n a  g łęb ­
sze p rzeży w an ie  i  z ro zu m ien ie  sw ego zw iązk u  ze w sp ó ln o tą  re lig ijn ą  m a 
w  ja k ie jś  m ie rze  w p ro w ad zen ie  do li tu rg ii  ję z y k a  po lsk iego  i lep sze  zrozu ­
m ien ie  tre śc i w y rażo n e j p rzez  sym bo likę  ty c h  p ra k ty k . W  w y p e łn ian iu  p ra k ­
ty k  jed n o razo w y ch  d u żą  ro lę  o d g ry w ają  je d n a k  n ie  ty lk o  te  e lem en ty , a le  
tak że  s iła  tr a d y c ji  i  obow iązu jące  w  ś ro d o w isk u  zw yczaje . J a k  rez y g n a c ja  
z p ra k ty k  jed n o razo w y ch  n ie  zaw sze m u s i oznaczać b ra k  w ia ry , ta k  z p rz y ­
w iązan ia  do n ich  n ie  zaw sze m ożna tw ie rd z ić  o w ięz i z p a ra f ią  i K ościo łem  
o raz  o p o b u d k ach  re lig ijn y ch , tk w iący c h  u  pod łoża  decyzji ich  p rzy jęc ia . 
R ea lizow an ie  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  m oże oznaczać p o d k reś len ie  w ięz i z r e -  
lig ią  i K ościołem , choć n ie  zaw sze z w ła sn ą  p a ra f ią . N ie zaw sze b o w iem  w y ­
b ie ra  się sw ój kośció ł p a ra f ia ln y  jak o  m ie jsce  p ra k ty k  jed no razow ych . N ie­
ra z  z ró żn y ch  m o ty w ó w  m oże b y ć  n im  in n y  kośció ł. W  ta k ic h  w y p ad k ach  
p ra k ty k i jed n o razo w e  n ie  w iążą  jed n o s tk i z  g ru p ą  p a ra f ia ln ą . P ra k ty k i  je ­
dno razow e jak o  czy n n ik i w iążące  w ie rn y c h  z p a ra f ią  sp e łn ia ją  też  ro lę  czyn­
n ików  u tw ie rd z a ją c y c h  w ia rę  i są  o kaz ją  do bezp o śred n ich  k o n ta k tó w  w ie r ­
nych  z d u chow ieństw em .

P ra k ty k i jed n o razo w e  n ie  ty lk o  p e łn ią  w ażn ą  fu n k c ję  w  życiu  rodz iny  
i spo łeczności lo k a ln e j, a le  tak że  u k a z u ją  spo łeczny  w y m ia r  w ażn y ch  w y ­
d a rzeń  lu d zk iego  życia  i  d a ją  K ościo łow i szansę  w p ły w u  n a  życie n a w e t 
ty ch  osób, k tó re  n ie  re s p e k tu ją  in n y c h  za leceń  K ościo ła . P rzy w iązan ie  do 
p ra k ty k  jed n o razow ych , chociaż m a  sw o je  re lig ijn e  podłoże, n ie  zaw sze a n ­
g ażu je  do osobistego zaan g ażo w an ia  w  sp ra w y  p a ra f ii .

B ad an ie  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  w  in te re su ją c y c h  n a s  p a ra f ia c h  o p a rte  
je s t na jczęśc ie j n a  g lo b a ln y ch  liczbach  do tyczących  ch rz tów , ślubów , p o g rze­
bów  k a to lick ich , p ie rw sze j K o m u n ii św . i b ie rzm o w an ia . S tąd  d an e  zeb ran e  
w  ty m  o p raco w an iu  m a ją  c h a ra k te r  ty lk o  o rie n ta c y jn y . P o d an ie  d o k ład n ie j­
szych  s ta ty s ty k  kośc ie ln y ch  um ożliw ia łoby  lep sze  u s ta le n ie  p a r ty c y p a c ji k a ­
to lik ó w  ró żn y ch  środow isk  spo łecznych  w  p ra k ty k a c h  jedno razow ych .

P ie rw szą  z p ra k ty k  jed n o razo w y ch  je s t ch rze s t dziecka. O d s tro n y  in s ty ­
tu c jo n a ln e j p ra k ty k a  ta  m a duże znaczen ie  d la  p a ra f ii , gdyż now oochrzczony  
przez  ch rze s t s ta je  się  cz łonkiem  p a ra f ii  i społeczności kośc ie lne j. P rzy jęc ie  
ch rz tu  u p ra w n ia  do p rzy jęc ia  w szystk ich  in n y c h  sa k ra m e n tó w . O d p rzy jęc ia  
ch rz tu  zaczyna się  w ew n ą trzk o śc ie ln a  so c ja lizac ja  d ^ e c k a .

P ra k ty k a  c h rz tu  je s t z jaw isk iem  p o w szechnym  w e w szystk ich  b ad an y ch  
środow iskach  p a ra f ia ln y c h . Z auw ażono  jed n ak , że w yższe w sk aźn ik i osią­
gn ię to  w  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  n iż  w  p a ra f ia c h  m a ły ch  czy ś re d n ic h  m iast, 
a w  p a ra f ia c h  w ie lk o m ie jsk ich  n iższe n iż  w e  w szy stk ich  w cześn ie j w y m ie ­
n ionych . N ie są  to  je d n a k  różn ice  znaczne. W  p a ra f ia c h  w ie jsk ich , p o d m ie j­
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sk ich , P G R -o w sk ich , m a ło m iasteczkow ych  poza sp o rad y czn y m i p rzy p ad k am i 
udz ie la  s ię  c h rz tu  w szy stk im  dzieciom . C h rzes t dziec i t r a k tu je  się w ięc 
w  ty c h  p a ra f ia c h  ja k o  p ew n ą  „konieczność k u ltu ro w ą ”. W om aw ian y ch  tu ­
ta j  b a d a n ia c h  zw racan o  je d n a k  uw ag ę  n a  fa k t  opóźn ien ia  ch rz tu  dzieci. 
W  p a ra f i i  D ąb ro w ica  w  la ta c h  1969— 1973 do jednego  m iesiąca  ochrzczono 
46,9% dzieci, a  w  la ta c h  1974—1978 ty lk o  23,1%. W  ty c h  sam y ch  o k resach  
odnośne w sk aźn ik i w  p a ra f ii  T om aszow ice k sz ta łto w a ły  się n a  poziom ie 
40,8% i 15,6%. O d 1 do 2 m iesięcy  ch rzciło  w  p a ra f i i  D ąb ro w ica  d la  odnoś­
n y ch  p ięc io lec i 39,4% i 41,0%, a  d la  p a ra f i i  T om aszow ice  35,8% i 29,9%; od 2 
do 3 m iesięcy  w  D ąbrow icy  7,6% i 17,5%, a  w  T om aszow icach  9,4% i 24,5%; 
od  3 do 6 m iesięcy  w  D ąb ro w icy  6,1% i 14,0%, a  w  T om aszow icach  10,6% 
i 20,5%. P o n a d  6 m iesięcy  —  w  D ąbrow icy  6,0% i 4,4%, a  w  T om aszow icach  
3,4% i 9,4%. W  b a d a n ia c h  w  B u sk u  Z d ro ju  stw ie rd zo n o , że w  c iągu  m ie s ią ­
ca  o d  urodzeinia och rzczonych  by ło  36,2% dzieci, w  c iąg u  2—3 m iesięcy  
52,0%, od 4 m iesięcy  do ro k u  8,1% i p o n a d  ro k  —  3,7%. N a te n d e n c ję  sp a d ­
k o w ą ch rz tó w  u d z ie lan y ch  w  p ie rw szy ch  ty g o d n iach  po u ro d zen iu  w  la ta c h  
1967— 1977 w sk a z u je  J . M a r i a ń s k i  w  re jo n ie  p ło c k im 6.

T ro ch ę  o d m ien n a  sy tu a c ja  w  o m aw ian e j k w e s tii p a n u je  w  p a ra f ia c h  
śred n ich  i w ie lk ich  m ias t. B ad an ia  p ro w ad zo n e  w  p a ra f i i  N ow a H u ta  — 
M ogiła m ów ią , że o dse tek  ch rz tó w  w  s to su n k u  do liczby  u ro d zeń  w y n o sił 
w; ro k u  1960— 95,9%, a  w  ro k u  1968 —  85,6%, z czego w  1968 r .  11,6% 
och rzczonych  dzieci pochodziło  z m a łżeń stw  cyw ilnych , 7,8% z sam o tn y ch  
m a te k  i 80,7% z m a łżeń stw  k a to lick ich . W  ro k u  zaś 1971 —  13,6% z m a ł­
żeń stw  cy w iln y ch , 9,3% z sam o tn y ch  m a te k  i 81,1% z m a łżeń stw  k a to lick ich . 
W  p a ra f i i  św . F ra n c isz k a  w  W arszaw ie  s a k ra m e n t ch rz tu  p rzy jm o w an y  je s t 
p rzez  85%  dzieci. W  p a ra f ii  św . J a k u b a  w  Szczecin ie  o dse tek  ch rz tów  w  s to ­
su n k u  do liczby  u ro d zeń  w y n o sił 88,2% w  1974 ro k u , 91,1% w  ro k u  1979 
i 88,5% w  ro k u  1980. Z  te j liczby  n a  m a łż e ń s tw a  k a to lic k ie  p rzy p ad a ło  
w  ro k u  1980 — 86,4% ch rz tów , n a  m a łżeń s tw a  cy w iln e  8,7% i p a m o tn y c h  
m a te k  4,9%  ch rz tó w . B ad an ia  w  P ło ck u  w y k aza ły , że w  1969 ro k u  89,8% 
och rzczonych  dzieci pochodziło  z m a łżeń stw  k a to lick ich , 8,2%  z m ałżeń stw  
cy w iln y ch  i 2,0% z sam o tn y ch  m a tek . W  b a d a n ia c h  p ro w ad zo n y ch  w  L u b a r ­
tow ie  okazało  się, że w  ro k u  1968 ochrzczono 91,6% dzieci zrodzonych  z  m a ł­
żeń stw  po  ślu b ie  k ośc ie lnym , 4,9%  po ś lu b ie  cy w iln y m  i 3,5% z sam o tn y ch  
m a tek . W  ty m  sa m y m  m ieście  w  ro k u  1976 dzieci ochrzczonych  z m a łżeń stw  
po ślu b ie  k o śc ie ln y m  by ło  94,4%, po ś lu b ie  cy w iln y m  2,2% i z sam o tn y ch  
m a te k  3,3%.

Z pow yższych  d an y ch  w y n ik a , że zd ecydow ana  w iększość p a ra f ia n  ch rzci 
sw oje  dzieci. C hociaż z p rzy toczonych  w sk aźn ik ó w  tru d n o  je s t w yciągać  d a ­
leko  id ące  w n iosk i, je d n a k  m ożna odno tow ać, że zan ie d b an ia  w  p ra k ty c e  
ch rz tu  dziec i p o zo sta ją  w  ja k ie jś  m ierze  w  zw iązk u  z h eterogen icznością  ś ro ­
dow iska . M ożna ró w n ież  s tw ierdz ić , że osoby ży jące  w  zw iązk u  cyw ilnym  
ja k  i sa m o tn e  m a tk i, a  w ięc p o zosta jące  w  ja k ie jś  m ierze  w  k o n flik c ie  z n a ­
k azam i K ościoła, w y p e łn ia ją  w  w iększości obow iązek  w zg lędem  sw oich dz ie ­
ci. O d s tro n y  ro z p a try w a n e j tu ta j  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  z jaw isko  to  m a 
po zy ty w n ą  w ym ow ę. W spom niane  osoby  n ie  chcą  sam e  z ry w ać  ca łkow ic ie  
w ięzi z p a ra f ią  i n ie  chcą u tru d n ia ć  n a w ią z a n ia  k o n ta k tu  z K ościo łem  i p a ­
ra f ią  sw oim  dzieciom .

P ra k ty k ą  p o w szech n ą  p ra w ie  ta k  sam o ja k  ch rze s t je s t  I  K o m u n ia  św . 
B ad an ia  p ro w ad zo n e  w  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  w sk a z u ją  n a  n ie m a l 100% u d z ia ł 
w  te j p ra k ty c e . P o d o b n ie  b a d a n ia  w  p a ra f ia c h  P G R -o w sk ich  m ów ią  ró w n ież  
o pow szechności te j  p ra k ty k i. Z b liżony  do 100% je s t u d z ia ł w  te j  p ra k ty c e

• Zob. J. M a r i a ń s k i ,  Dynam ika przem ian re lig ijności w iejsk ie j 
w  w arunkach  industria lizacji. Studium  socjologiczne na przykładzie rejonu  
płockiego, L u b lin  1979, 390—391 (m ps p ra c y  h a b il ita c y jn e j, A rch iw u m  KUL).
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dzieci z p a ra f i i  m ałom iasteczkow ych . R ów nież w  p a ra f ia c h  śred n ich  m ia s t 
p ra k ty k a  I K o m u n ii św . o siąga bard zo  w ysok ie  w sk aźn ik i. B ad an ia  w  P ło ­
cku  m ów ią  ty lk o  o n iezn aczn y m  o d se tk u  dzieci z k la s  d ru g ich  n ie  o b ję ty ch  
k a tec h izac ją  p rzygo tow aw czą. W  p a ra f ia c h  w ie lk o m ie jsk ich  w sk aźn ik i dzieci 
p rzy s tęp u ją cy ch  do I K o m u n ii św . są  tro c h ę  niższe, choć i  tu ta j  p ra k ty k a  ta  
je s t pow szechna. B ad an ia  w  p a ra f i i  św . J a k u b a  w  Szczecinie u k aza ły , że 
w  la ta c h  1975—1980 n a  ogólną liczbę  dzieci 726 do I K o m u n ii św . p rz y s tą ­
p iło  648. co s tan o w i 89.2%. Podobne w sk aźn ik i o trzy m an o  w  b a d an ia ch  w  N o- 
\vej H ucie . O kazało  się, że w sk aźn ik i dzieci p rz y jm u ją c y c h  te n  s a k ra m e n t 
w ynosiły  w  N ow ej H u c ie  w  1961 ro k u  90,2% i w  1971 ro k u  — 89,4%. W  p a ­
ra f ii  św. F ra n c isz k a  w  W arszaw ie  określono  w sk aźn ik i p rzy s tęp u ją cy ch  do 
I k o m u n ii św . dzieci n a  75,0%.

Z p rzy toczonych  d an y ch  w y n ik a , że p ra k ty k a  I K o m u n ii św . w e w szy st­
k ich  ty p ach  środow isk  p a ra f ia ln y c h  je s t fenom enem  pow szechnym . T ru d n o  
je s t je d n a k  określić , w  ja k im  sto p n iu  p rzy czy n ia  się ona do w zm ocn ien ia  
w ięzi z p a ra f ią , a  n a  ile  je s t ty lk o  sposobnością  do sp o tk an ia  ro d z in y  i n a j ­
b liższych p rzy jac ió ł. P rz y p a d k i n ie sp e łn ien ia  te j p ra k ty k i są  n a  pew no  w y ra ­
zem  z ry w an ia  w ięzi z p a ra f ią .

P ow szechn ie  sp e łn ian ą  p ra k ty k ą  je s t ró w n ież  p rzy s tęp o w an ie  do s a k ra ­
m e n tu  b ie rzm o w an ia , aczko lw iek  sp e łn ian ie  te j p ra k ty k i m a  o w ie le  m n ie j­
szy zasięg  n iż  c h rz e s t czy I K o m u n ia  św . U dzia ł w  te j  p ra k ty c e , chociaż 
m asow y, n ie  je s t je d n a k  zw iązany  z ta k im i u roczysto śc iam i dom ow ym i ja k  
c h rzes t i I  K o m u n ia  św . S am a u roczystość  b ie rzm o w an ia  m a c h a ra k te r  p a ­
ra f ia ln y , a  w  ro d z in ie  n ie  w y w ie ra  w iększego w p ły w u  n a  życie. W ydaje  się, 
że b ad an i n ie  p rz y w ią z u ją  tak iego  znaczen ia  do te j p ra k ty k i, ja k  do p ra k ­
ty k  w cześn ie j om ów ionych.

W  b a d a n ia c h  w  C hełm ie  p y tan o  resp o n d en tó w , ja k ie  znaczen ie  m a  s a ­
k ra m e n t b ie rzm o w an ia . Z  uzyskanych  odpow iedzi w y n ik a , że k a to licy  ta m ­
te js i n ie  p rzy w iązu ją  w iększej u w ag i do sa k ra m e n tu  b ie rzm ow an ia . W  św ie­
tle  ty ch  b a d a ń  duże  znaczen ie  m a sa k ra m e n t b ie rzm o w an ia  d la  33,6% 
responden tów , m a łe  znaczen ie  d la  0,4% i żadnego  znaczen ia  d la  1,4% b a ­
d an y ch  p a ra f ia n . W ym ow ne jes t, że aż  56,8% resp o n d en tó w  n ie  u m ia ło  n a  
te n  te m a t niczego pow iedzieć, a  7,8% n ie  odpow iedzia ło  w cale . W  b ad an ia ch  
p ro w ad zo n y ch  w  w ie lu  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  p o d k reś lono , że sa k ra m e n t b ie rz ­
m ow an ia  p rz y jm u ją  w szyscy  u p ra w n ie n i do jego  p rzy jęc ia . M o tyw acja  p rz y ­
s tęp o w an ia  do b ie rzm o w an ia  je s t zw iązana  w  jak iś  sposób z w iedzą  o ty m  
sak ram en c ie . W  p a ra f ii  D ąb row ica  w iedzę  p o p ra w n ą  o sak ram en c ie  b ie rz ­
m ow an ia  m a 22,7% w ie rn y ch , a  w  p a ra f ii  T om aszow ice tak że  22,7%; w iedzę  
częściow ą: w  D ąb row icy  — 3,5, a  w  T om aszow icach  — 4,5%. Z ask ak u ją co  
dużo re sp o n d en tó w  n ie  um iało  niczego pow iedzieć o ty m  sak ram en c ie : w  p a ­
ra f i i  D ąb ro w ica  — 64,9%, a  w  T om aszow icach  —  70,2%. K ato licy  p o s ia d a ją ­
cy w iedzę p o p ra w n ą  n a jp raw d o p o d o b n ie j b ęd ą  w y su w ać  m o tyw y  re lig ijn e , 
pozostali zaś b ędą  n aw iązy w ać  do tr a d y c ji i zw ycza ju  lokalnego .

W  p a ra f ia c h  m ałom iasteczkow ych  je s t ró w n ież  n iew ie lk i odsetek  tych , 
k tó rzy  n ie  p rz y s tę p u ją  do sa k ra m e n tu  b ie rzm o w an ia . B ad an ia  p row adzone 
w  G ró jcu  m ów ią  o p rzy s tęp o w an iu  do b ie rzm o w an ia  70—85% dzieci u czę­
szczających  do odpow iedn ich  k la s  w  szkole. In n e  b a d a n ia  m a ły ch  m ia s t m ó­
w ią  o n iep rzy jm o w an iu  tego  sa k ra m e n tu  p rzez  n iew ie lk ą  liczbę m łodzieży. 
Z in fo rm ac ji, k tó ry c h  d o sta rcza ją  n a m  b a d a n ia  p a ra f ii  ś red n ich  i w ie lk ich  
m iast, m ożem y w nioskow ać, że w sk aźn ik i p rz y jm u ją c y c h  s a k ra m e n t b ie rz ­
m ow an ia  są  w  ty c h  środ ow iskach  n iższe n iż  w  w ie jsk ich  czy m a ło m iastecz­
kow ych. B ad an ia  p rzep ro w ad zo n e  w  N ow ej H u cie  — M ogile m ów ią, że w  ro k u  
1970 p rzy ję ło  w  te j p a ra f ii  s a k ra m e n t b ie rzm o w an ia  68,4% u p raw n io n y ch  do 
p rzy jęc ia  tego  sa k ra m e n tu , a  w  ro k u  1971 —  68,7%. B ad an ia  p ro w ad zo n e  
w  p a ra f i i  św . F ra n c isz k a  w  W arszaw ie  m ów ią  o 60% m łodzieży p rz y jm u ją ­
cej s a k ra m e n t b ie rzm o w an ia .



C y to w an e  tu  b a d a n ia  zg łasza ją  z a s trzeżen ia  do fo rm y  p rzy g o to w an ia  do 
b ie rzm o w an ia . C zęsto og ran icza  się ono ty lk o  do p rzy p o m n ien ia  i u g ru n to ­
w a n ia  w iedzy  k a tec h izm o w e j i m a  c h a ra k te r  fo rm a ln y . N iek tó rzy  p iszą, że 
je s t to  p rzy g o to w an ie  m ało  efek ty w n e . O d k a n d y d a tó w  do b ie rzm o w an ia  w y ­
m aga  się o p an o w an ia  w ie lu  fo rm u łk o w y ch  odpow iedzi, o d e rw an y ch  od ich 
za in te reso w ań  i z a p a try w a ń  re lig ijn y ch . W  p rzy g o to w an iu  ty m  n ie  m a  też  
ścisłej w sp ó łp racy  z rodz icam i. W łaśn ie  rodzice  m og liby  pom óc k an d y d a to m  
n a jw ięce j w ra s ta ć  w  życie K ościoła i pog łęb iać  życie  sak ra m e n ta ln e . P rz y ­
go tow an ie  to  o d b y w a się w  spo re j izo lac ji od śro d o w isk a  rodzinnego . W  w ie ­
lu  p a ra f ia c h  b ie rzm o w an ie  n ie  w y w o łu je  szerszych  i u trw a lo n y ch  re p e rk u s ji  
re lig ijn y ch  a n i spo łecznych . M im o je d n a k  n ied o s ta teczn y ch  re z u lta tó w  w y ­
chow aw czych  w  p rzy g o to w an iu  m łodego poko len ia  do b ie rzm ow an ia , s a k r a ­
m en t te n  o d g ry w a  p ew n ą  ro lę  w  ro zw ijan iu  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii  p rzez  
p rzy p o m in an ie  o obow iązku  aposto ls tw a  w  śro d o w isk u  życia o raz  o p o trze ­
bie fo rm o w an ia  d o jrza łe j po staw y  re lig ijn e j.

N as tęp n ą  p ra k ty k ą  jed n o razo w ą  je s t ślu b  koście lny . P a ra f ia n ie  p rz y w ią ­
zu ją  do te j p ra k ty k i duże znaczen ie , gdyż ślu b  w p ro w ad za  w  now y s ta n  ży ­
cia. S lub  w y łączn ie  cy w iln y  —  ja k  s tw ie rd z a  J . D i n g e m a n s  i  J . R e ­
m y  — w y ra ż a  oddzie len ie  od K ościoła, a  p rz y n a jm n ie j obojętność, jeże li n ie  
p rzec iw staw ien ie  się p o jęc iu  m a łż e ń s tw a 7. P o d e jśc ie  k a to lik ó w  do te j p r a k ­
ty k i an a lizo w an o  poprzez  b ad an ie  p rzek o n ań  n a  te m a t ś lu b u  kościelnego  o raz  
re je s tro w a n ie  w sk aźn ik ó w  m ałżeń stw  cy w ilnych  w  p a ra f ii . P on iże j p rz y to ­
czym y op in ie  p a ra f ia n  o kon ieczności ś lu b u  kościelnego.
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T ab . 2. T yp  środow iska  p a ra f ia ln eg o  
a  op in ie  p a ra f ia n  o kon ieczności ś lu b u  kościelnego  (w e/o)

T yp
śro d o w isk a

p a ra fia ln eg o

L iczba
b ad an y ch

p a ra f i i

N ie zdecydo­
w a ło b y  się 
żyć  w  m a ł­
żeństw ie  bez 

ś lu b u  k o ­
ścielnego

Z decydo­
w a lib y  sie 
żyć w  m a ł­

żeństw ie  bez 
ś lu b u  k o ­
ścielnego

To zależy 
od sy tu a c ji

P a ra f ie  A 3 67,4 16,4 15,8
P a ra f ie  В 2 77,3 6,4 13,8
P a ra f ie  С 2 78,5 3,6 10,9
P a ra f ie  D 3 79,6 8,8 11,0
P a ra f ie  E 3 91,4 4,3 3,1
P a ra f ie  F 5 91,1 4,1 4,1
P a ra f ie  G — — — —

Z pow yższej ta b e li w y n ik a , że środow isko  społeczne znaczn ie  ró żn icu je  
op in ie  re sp o n d en tó w  n a  konieczność ś lu b u  kościelnego . N ajn iższe  w sk aźn ik i 
o siągnęli p a ra f ia n ie  w ie lkom ie jscy , n a jw yższe  p a ra f ia n ie  podm ie jscy  i w ie j­
scy. N iem al pośro d k u  ty ch  sk ra jn y c h  op in ii znalaz ły  się w sk aźn ik i p a ra f ia n  
m ałych  m iast. Do g ru p y  re sp o n d en tó w  stw ie rd za jący ch , że m ałżeństw o  ze 
ślubem  k o śc ie ln y m  je s t w łaśc iw e, n a leżą  ci, k tó rz y  u w aża ją  ślub  koście lny  
za is to tn y , a  ślu b  cy w iln y  za zw yk łą  fo rm alność , ja k  i ci, k tó rz y  u w a ż a ją  
że do p raw d z iw o śc i m a łżeń stw a  n ie  w y sta rczy  ślu b  cyw ilny , a le  trz e b a  m ieć

7 J . D i n g e m a n s ,  J.  R e m y ,  K ry te r ia  żyw o tn o śc i ka to lic y zm u ,  
w : W iara , ludzie , K ościół. A n a lizy  socjo logiczne, W arszaw a  1966, 124.
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ta k ż e  ś lu b  kośc ie lny . A nalizow ane  b a d a n ia  u k a z u ją , że s t ru k tu r a  p łc i ró żn i­
c u je  w  sposób is to tn y  pog lądy  n a  kon ieczność  ś lu b u  kościelnego, p rz y  czym  
w yższe ró żn ice  zachodzą  w  p a ra f ia c h  w ie lk o m ie jsk ich  n iż  m a łom iasteczko ­
w y ch  czy w ie jsk ich .

P o d e jśc ie  k a to lik ó w  do p ra k ty k i ś lu b u  koście lnego  b ad an o  ró w n ież  przez  
ich  eg zy sten c ja ln e  p o de jśc ie  do te j p ra k ty k i. W  ty m  ce lu  s ta ra n o  się  o k reś lić  
w sk aźn ik i m a łżeń s tw  k a to lick ich  w  p a ra f i i  poprzez  p o ró w n an ie  ogólnej licz ­
b y  z a w a rty c h  m a łż e ń s tw  cyw ilnych  z liczbą  ś lu b ó w  kośc ie lnych  z aw arty ch  
w  b a d a n e j p a ra f ii  czy w  w ie lu  p a ra f ia c h  danego  m ia s ta  a lbo  też  p o d a jąc  
w sk aźn ik  lu b  liczb ę  m a łżeń stw  cyw ilnych . A n alizo w an e  tu  b a d a n ia  w sk a z u ­
ją , że  w  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  m a łżeń stw a  ty lk o  cyw ilne  są  rzad k o śc ią , a  w  
n ie k tó ry c h  n a w e t w y ją tk ie m . Z naczn ie  w ięce j ta k ic h  p rzy p ad k ó w  odno to ­
w ano  w śró d  lu d n o śc i z a tru d n io n e j w  P G R . B a d a n ia  w  p a ra f ia c h  m ałych  
m ia s t o d n o to w u ją  w ięk szą  liczbę m a łżeń stw  bez ś lu b u  kościelnego. B ad an ia  
w  G ró jcu  m ów ią  o 42 m a łżeń stw ach  cy w iln y ch  w  zasięgu  b ad a n e j p o p u la ­
c ji p a ra f ia ln e j, z czego 12 n ie  m a  p rzeszkód  k an o n icz n y ch  do zaw arc ia  ś lu ­
b u  koście lnego , a  b a d a n ia  w  Ł ap ach  w y k azu ją , że 3,5% re sp o n d en tó w  n ie  
zaw arło  ś lu b u  w  koście le . Z naczn ie  w yższe w sk aźn ik i m a łżeń stw  bez  ś lu b u  
kościelnego  w y s tę p u ją  w  p a ra f ia c h  śred n ich  i  jeszcze w yższe w  p a ra f ia c h  
w ie lk ich  m ia s t. B ad an ie  w  P ło ck u  w sk azu je  n a  w y stęp o w an ie  około 20% 
ogółu m a łżeń stw  z a w a rty c h  z pom in ięc iem  fo rm u ły  kośc ie lne j. B ad an ia  
w  L u b in ie  u ja w n iły  w y stęp o w an ie  12% m a łżeń s tw  ty lk o  cyw ilnych  i 86,6%  
m a łżeń s tw  ze ś lu b em  kośc ie ln y m  (1,4% b a d a n y c h  n ie  udzieliło  żadne j od ­
pow iedzi). B a d a n ia  w  p a ra f ii  S e rca  Jezusow ego  w  Ja s trz ę b iu  Z d ro ju  m ów ią
0 is tn ie n iu  n a  te re n ie  p a ra f i i  w  1974 ro k u  2793 rodz in , w  ty m  2714 k a to li­
ck ich  i 153 m a łżeń s tw  bez  ś lu b u  kościelnego , z czego 14 n ie  m a przeszkód  
do zaw arc ia  m a łżeń stw a  w  kościele. P a ra f ia  w ie lk o m ie jsk a  św. F ran c iszk a  
w  W arszaw ie  m ów i o sp e łn ia n iu  p ra k ty k i ś lu b u  koście lnego  w  50%, p a ra f ia  
N ow a H u ta  — M ogiła o sp e łn ian iu  te j p ra k ty k i w  la ta c h  1957—1969 w  77%, 
p rzy  czym  w  ro k u  1958 —  w  91,6%, a  w  ro k u  1967 —  w  70,6%. B adan ia  
w  p a ra f ii  św . J a k u b a  w  Szczecinie u k aza ły  sp e łn ian ie  te j p ra k ty k i w  la ta c h  
1975—1980 w  77,7%, p rz y  czym  za ro k  1975 w sk aźn ik  te n  w y n o sił 85,2%, za 
ro k  1977 aż  93%, a za  ro k  1980 ty lk o  69,1%.

Z p ra k ty k  jed n o razo w y ch  p o zosta je  jeszcze do om ów ien ia  pogrzeb  k a to ­
lick i. P od o b n ie  ja k  ch rze s t czy I K o m u n ia  św . po g rzeb  na leży  do n a jb a rd z ie j 
p rze s trzeg an y ch  p ra k ty k  re lig ijn y ch  w śró d  ka to lik ó w . N aw e t osobom  re lig ij­
n ie  o b o ję tn y m  n a  życzen ie  ro d z in y  p a ra f ia  u rząd za  pog rzeb  w ed łu g  ry tu a łu  
kościelnego . B a d a n ia  w  C hełm ie  L u b e lsk im  in fo rm u ją , że d la  93% k a to lik ó w  
tego  m ia s ta  pog rzeb  k ośc ie lny  m a znaczen ie , ty lk o  d la  2%  n ie  m a znacze­
n ia , a  3,8%  n ie  u m ie  za jąć  s tan o w isk a  w  te j sp raw ie . Te dw a o s ta tn ie  
w sk aźn ik i su g e ru ją  is tn ien ie  p o staw  la ick ich  w śró d  resp o n d en tó w .

T ak że  sp e łn ian ie  te j  p ra k ty k i uzależn ione je s t  od środow iska  spo łeczne­
go, chociaż ró żn ica  ta  je s t m n ie j o s tra  n iż  p rzy  w cześn ie j o m aw ianych  p ra k ­
ty k ach . W  w iększości o p raco w an y ch  b a d a ń  w  p a ra f ia c h  w ie jsk ich  n ie  odno­
to w an o  f a k tu  w y s tęp o w an ia  pogrzebów  św ieck ich . T y lko  w  p a ra f ii  Iw onicz
1 L u b ie l n a  p rz e s trz e n i k ilk u  la t  m ia ł m ie jsce  je d e n  pogrzeb  św iecki. R ów ­
n ież  w  p a ra f ia c h  m a ły ch  m ia s t p ra k ty k a  po g rzeb u  ka to lick ieg o  m a  c h a ra k ­
te r  pow szechny . 18,5% re sp o n d en tó w  w  Ł ap ach  zgadza się, że „k to  m a po ­
g rzeb  koście lny , pó jd z ie  do n ie b a ”, 12,5% zgadza się  z ty m  ty lk o  częściowo, 
a  65%  n ie  zgadza  się z ta k ą  op in ią . N a to  sam o p y ta n ie  re sp o n d en c i w  p a ­
r a f i i  św . A le k sa n d ra  w  S u w a łk ach  u dz ie lili n a s tę p u ją c y c h  odpow iedzi: zga­
dza  się 6% , częściow o zgadza się  30,9% i w ca le  n ie  zgadza  się 56,2%, a  w  p a ­
r a f i i  św . P io t ra  i P a w ła  w  tym że  m ieśc ie  zgadza się 15,1%, częściow o zgadza 
się  18,7% i w ca le  n ie  zgadza się 56%. B ad an ia  p ro w ad zo n e  w  L u b a rto w ie  
m ów ią , że w  dziesięcio leciu  1967— 1976 ty lk o  15 pogrzebów  (1,5%) n a  975 
(98,5%) m ia ło  c h a ra k te r  la ick i. B ad an ia  p ro w ad zo n e  w  w ie lk ich  m iastach  
w sk a z u ją  n a  n ieco  w yższy  w sk aźn ik  pogrzebów  bez  u d z ia łu  księdza  k a to li­



ckiego. W  N ow ej H u cie  —  M ogile by ło  7— 10% pogrzebów  św ieck ich , 
a  w  o p raco w an iu  b a d a ń  p ro w ad zo n y ch  w  p a ra f i i  św . J a k u b a  w  Szczecinie 
m ow a je s t o 10— 12%  pogrzebów  bez u d z ia łu  k siędza .

3. W niosk i

P rzep ro w ad zo n e  an a lizy  w y k aza ły , że p ra k ty k i jed n o razo w e  są  sp e łn ian e  
w  w y so k im  s to p n iu , a  ich  zasięg  sp e łn ia n ia  u w a ru n k o w a n y  je s t  śro d o w i­
sk iem  spo łecznym . M in im u m  zw iązku  z p a ra f ią  zach o w u je  og rom na w ię ­
kszość p a ra f ia n  w e  w szy stk ich  w y o d ręb n io n y ch  ty p a c h  środow iska  p a ra f ia l­
nego. To m in im u m  w ięz i p rzyna leżnośc iow ej w y ra ż a  się w  sp e łn ian iu  p ra k ­
ty k  jed n o razo w y ch , zw łaszcza ch rz tu , po g rzeb u  ka to lick ieg o  i I  K o m u n ii św . 
P rzy n a leżn o ść  do p a ra f i i  w  p łaszczyźn ie  p ra k ty k  jed n o razo w y ch  o siąga w y ż­
sze w sk aźn ik i w  ś ro d o w isk u  w ie jsk im  n iż  m ie jsk im . W  w y p e łn ia n iu  p ra k ty k  
jed n o razo w y ch  n ie m a łą  ro lę  oprócz śro d o w isk a  społecznego sp e łn ia  p re s ja  
spo łeczna w  s to su n k u  do jed n o s tek . C zynn ik i te  u trz y m u ją  jed n o s tk ę  w  g ra ­
n icach  tr a d y c ji  i zw ycza jów  pow szechn ie  p rzy ję ty ch . J a k  rezy g n ac ja  z p r a k ­
ty k  jed n o razo w y ch  n ie  m u s i św iadczyć o b ra k u  w ia ry , ta k  też  p rzy w iązan ie  
do ty c h  p ra k ty k  n ie  zaw sze m ów i o m o ty w ach  re lig ijn y c h  leżących  u  p o d ­
s ta w  decyzji ich  p rzy jęc ia .

N a s to p ień  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f ii, oprócz śro d o w isk a  społecznego, w y ­
w ie ra ją  w p ły w  in n e  czynn ik i, ja k  w iek , płeć, w y k sz ta łcen ie , pochodzen ie  ś ro ­
dow iskow e, a  n a d e  w szy stk o  sto p ień  in ten sy w n o śc i p rzeży w an e j w ia ry . 
W szystk ie  w y m ien io n e  a sp ek ty  p rzy n a leżn o śc i do p a ra f i i  w y m ag a ją  dalszych  
sy n te ty czn y ch  o p raco w ań  ta k ż e  n a  od c in k u  p ra k ty k  jedno razow ych .

ks . R y sza rd  K a m iń sk i, L u b lin

I I I .  P O C H O D Z E N IE  ŚR O D O W ISK O W E A  R E L IG IJN O Ś Ć

Szybkie up rzem y sło w ien ie  P o lsk i po d ru g ie j w o jn ie  św ia to w ej łączy  się 
z m ig ra c ją  lu d n o śc i w ie jsk ie j do ro zb u d o w u jący ch  się m iast. W iąże się  z ty m  
z jaw isk iem  p ro b lem  a d a p ta c ji im ig ran tó w  do now ego śro d o w isk a  o raz  
w p ływ , ja k i n a  n ie  w y w ie ra ją . S ocjologa re lig ii in te re su je , n a  ile  p rocesy  
m ig racy jn e  z n a jd u ją  sw e odbicie  w  re lig ijn o śc i im ig ran tó w , ja k  i sam ego 
śro d o w isk a  m ie jsk iego . D la p o zn an ia  i  z rozu m ien ia  re lig ijn o śc i duże znacze­
n ie  m a pochodzen ie  środow iskow e. Z gad za ją  się z ty m  p rzed s taw ic ie le  ró ż ­
n y ch  d y scy p lin  spo łecznych  i pasto ra liśc i.

Z e w zg lęd u  n a  ty lk o  uboczne tr a k to w a n ie  w e  w cześn ie jszych  b ad a n ia c h  
k w estii zależności m iędzy  re lig ijn o śc ią  a  śro d o w isk iem  spo łecznym  is tn ia ła  
p iln a  p o trz e b a  p o d jęc ia  tego  p ro b lem u . T ru d u  tego  p o d ją ł się ks. C zesław  
P o l o c z e k  w  ro z p ra w ie  d o k to rsk ie j p t. P ochodzen ie  śro d o w isko w e  a  re li­
g ijność  k a to lik ó w  n a  p rzy k ła d z ie  pa ra fii N iepoka lanego  Serca  N M P  w  G ru ­
dziądzu , L u b lin  1983 (ro zp raw a  d o k to rsk a  A rch iw u m  K U L), s. 420. A u to r w y ­
k o rz y s ta ł b o g a ty  m a te r ia ł em p iryczny , obok ró żn y ch  p ra c  p u b lik o w an y ch  
i n iep u b lik o w an y ch . Z asad n iczy  m a te r ia ł pochodzi z w y w iad ó w  p rz e p ro w a ­
dzonych  p rz y  pom ocy  k w es tio n a riu sza  do tyczącego  życia  re lig ijn eg o . U zy sk a­
no  362 w y w ia d y  ja k o  re p re z e n ta c ję  ca łe j p ró b y  w  liczb ie  3950 osób (od 15 
do 70 la t). W y k o rzy s tan e  m a te r ia ły  s ta n o w iły  w y s ta rc z a ją c ą  p o d staw ę  do 
o p raco w an ia  po d ję teg o  te m a tu . P rz y  ro zw iązan iu  tego  p ro b lem u  posłużono  
się  h ip o tezam i roboczym i. P ie rw sza  h ip o teza  do tyczy  z różn icow an ia  re lig ij­
ności p o d  w p ły w em  u p rzem y sło w ien ia  śro d o w isk a  m iejsk iego . C hodziło  
w  n ie j, n a  ile  s ta n  up rzem y sło w ien ia  zna laz ł odb ic ie  w  życiu  re lig ijn y m  jego 
m ieszkańców ? W łaśc iw ą  h ip o tezą  o d p o w iad a jącą  p o staw io n em u  p rob lem ow i 
je s t h ip o teza  d ru g a  do tycząca  w p ły w u  p ochodzen ia  środow iskow ego  za ró w ­
no  n a  poziom  re lig ijn o śc i ró żn y ch  g ru p  m ieszkańców , ja k  i  n a  sp ecy fik ę  te j 
re lig ijn o śc i. T rzec ia  h ip o teza  do tyczy w p ły w u  cech  dem ograficzno -spo łecz-
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n y ch  n a  re lig ijn o ść . G łów ny  p ro b lem  ro zp raw y  d o k to rsk ie j do tyczy  zależno­
ści m iędzy  pochodzen iem  środow iskow ym  a  re lig ijn o śc ią  m ieszkańców  m ia s ta  
up rzem ysłow ionego . Z  p u n k tu  w id zen ia  te m a tu  ro z p ra w y  oraz  w yznaczone­
go je j g iow nego  p ro o iem u  należy  stw uerdzic, ze a u to r  doKonai w e r /tu c a c ji 
p rzed e  w szy stk im  d ru g ie j, a  z a razem  g łów nej h ipo tezy  roboczej.

N ależy p o d k reś lić , że ro z p ra w a  m im o w y k o rzy stan y ch  w ie lu  m a te ria łó w , 
u ję ty c h  m iędzy  in n y m i w  liczne  tab lice , n ie  z a tra c iła  sw ej p rze jrzysto śc i. 
54 tab lic e  s ta ty s ty c z n e  zosta ły  um ieszczone w  osobnym  aneksie , a  ty lk o  w y ­
n ik i  p rzep ro w ad zo n y ch  an a liz  p rzed staw io n o  w  tek śc ie  ro zp raw y . P o d  k o ­
n iec  każdego  ro zd z ia łu  um ieszczono sy n te ty czn e  pod su m o w an ie  i  uogó ln ie­
n ia  — dzięk i u m ie ję tn e m u  w y b ra n iu  z p rzep ro w ad zo n y ch  an a liz  n a jb a rd z ie j 
ch a ra k te ry s ty c z n y c h  w y n ik ó w  w  d an y m  zag ad n ien iu . A u to r p rzep ro w ad ził 
an a lizy  zeb ranego  m a te r ia łu  w ie lo rak ie  i  n iek ied y  bard zo  szczegółow e, a  po­
n a d to  do k o n ał ta k ż e  sy n te ty czn y ch  p odsum ow ań , czego w y razem  są  m iędzy 
in n y m i p rzed s taw io n e  typologie . W ydaje  się, że o m aw ian e  s tu d iu m  ze w zglę­
d u  n a  a k tu a ln o ść  te m a tu , dużą  sam odzielność, o ry g in a ln y  zestaw  w łasn y ch  
m a te r ia łó w  i p o p ra w n ą  an a lizę  zm ie rza jącą  do w e ry f ik a c ji h ipo tezy  m ó w ią ­
cej o w p ły w ie  p ochodzen ia  środow iskow ego  n a  re lig ijn o ść  zasłu g u je  n a  sz e r­
sze om ów ien ie  w  B iu le ty n ie  socjo logii relig ii.

D ane  u zy sk an e  z w y w iad u  opracow ano  w  sześciu  ro zdz ia łach . P ie rw szy  
z n ich  t r a k tu je  o ew o lu c ji śro d o w isk a  m ie jsk iego  G ru d z iąd za  pod  w p ły w em  
in d u s tr ia liz a c ji  o raz  o s t ru k tu rz e  b ad a n e j zbiorow ości. W  n as tęp n y ch  p ięc iu  
ro zd z ia łach  p o d d an o  szczegółow ej an a liz ie  w sk aźn ik i re lig ijn o śc i w  ra m a c h  
p o d staw o w y ch  p a ra m e tró w , p rz y jm u ją c  zasadn iczo  jak o  zm ienne  n iezależne: 
pochodzenie  środow iskow e i s t ru k tu rę  dem ograficzno-zaw odow ą.

W  w y n ik u  p rzep ro w ad zo n y ch  an a liz  k s . P o loczek  w y su n ą ł szereg  c iek a ­
w y ch  ta k  d la  socjo logów  relig ii, ja k  i p a s to ra lis tó w  i d u szp as te rzy  w n iosków  
d o tyczących  re lig ijn o śc i m ieszkańców  średn iego  m ia s ta  i n iek tó ry ch  ich  u w a­
ru n k o w ań .

1. P rzep ro w ad zo n e  an a lizy  u k aza ły  b a d a n ą  spo łeczność jak o  w ew n ę trzn ie  
zróżn icow aną.

2. W  g lo b a ln y m  s to su n k u  do w ia ry  zaznaczy ł się b ard zo  w ysok i w sk aź­
n ik  w ierzący ch  i p ra k ty k u ją c y c h . W śród  b a d a n y c h  ty lk o  2,2% je s t n iew ie ­
rzący ch  o raz  6,1%  ob o ję tn y ch . W skazu je  to  n a  fa k t, że w  b a d a n y m  środo ­
w isk u  częściej dochodzi się  do in d y fe ren ty zm u  n iż  do a te izm u . A n k ie to w an i 
w  m o ty w ac ji p o s taw  w ia ry  częściej p o w o łu ją  się  n a  m o tyw y  osobistego p rz e ­
m y ślen ia  n iż  n a  trad y c ję .

3. B ad an ia  u k aza ły , że poziom  w iedzy  re lig ijn e j je s t  niższy n iż  a k c e p ta ­
c ji p ra w d  re lig ijn y ch , co w sk azu je  n a  tr a d y c y jn y  c h a ra k te r  re lig ijn o śc i 
w  b ad an y m  śro d o w isk u . B ad an ia  o d s łan ia ją  ta k ż e  pew n e  n iek o n sek w en c je  
w  s to su n k u  do w y zn aw an e j re lig ii o raz  o d rzu can ie  n ie k tó ry c h  p ra w d  re l i­
g ijny ch , co p ro w ad zi do k sz ta łto w an ia  się p o staw  se lek ty w n y ch  w obec re ­
lig ii. Z asad y  życ ia  m o ra lnego  są  ak cep to w an e  śred n io  w  68% , jed n ak  
w szy stk ie  zasad y  w ym ien io n e  w  k w es tio n a riu szu  a k c e p tu je  ty lk o  27,3% b a ­
d anych . N ajczęśc ie j k w estio n o w an y m i za sad am i są  zak az  pożycia  m a łżeń ­
sk iego  p rzed  ś lu b em  kośc ie lnym , zakaz  u ży w an ia  śro d k ó w  an ty k o n ce p cy j­
n y c h  oraz  trw a ło ść  m a łżeń stw a  kato lick iego . W y d a je  się, że ta  o s ta tn ia  te n ­
d e n c ja  je s t w  ja k im ś  sensie  re z u lta te m  o d d z ia ły w a n ia  e ty k i la ick ie j. W y ra ­
ża się  ona  ta k ż e  w  ja k ie jś  m ierze  w  b ra k u  m o ty w ac ji re lig ijn e j w  pozy­
ty w n y c h  zach o w an iach  m o ra ln y ch .

4. O m aw ian e  s tu d iu m  o d słan ia  w zg lędn ie  w y so k i w sk aźn ik  p ra k ty k  obo­
w iązkow ych , n a to m ia s t odse tek  sp e łn ia jący ch  p ra k ty k i nadobow iązkow e je s t 
n iższy  n iż  w  in n y ch  b a d a n ia c h  śred n ich  m ia s t po lsk ich . C h a rak te ry s ty czn y m  
d la  b a d a n e j spo łeczności je s t w zg lędn ie  w ysok i o d se tek  uczęszczających  n a  
M szę św ię tą , czasem  ta k ż e  w  dn i pow szedn ie  (18,2%) o raz  p rzy s tęp u ją cy ch  
częściej n iż  r a z  w  ro k u  do K o m u n ii św ię te j (56,7%).

5. W  p a ra m e trz e  „w spó lno tow ym ” s tw ie rd zo n o  w y so k i w sk aźn ik  id e n ty ­
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f ik a c ji z K ościo łem  i p a ra f ią  p rzy  jednocześn ie  m a łe j znajom ości p rzy w ó d ­
ców  re lig ijn y c h  i a k tu a ln y c h  zd a rzeń  z życ ia  K ościo ła . W  s to su n k u  do k s ię ­
dza  40%  a n k ie to w a n y ch  za jm u je  b ie rn ą  postaw ę, a  n iek tó rzy  ośw iadczyli 
w p ro st, że u n ik a ją  z n im  k o n ta k tu .

6 . Z o sta ła  z w e ry fik o w an a  p o d staw o w a h ip o teza  ro zp raw y  o w p ływ ie  po ­
chodzen ia  środow iskow ego  ta k  n a  poziom , ja k  i n a  jakość  re lig ijn o śc i m iesz­
k ań có w  m ia s ta  uprzem ysłow ionego . A u to r u w zg lęd n ia jąc  w spó łczynn ik  is to t­
ności doszedł do s tw ie rd zen ia  is to tn e j zależności w  36,4% w skaźn ików . W  po ­
zosta łych  w sk aźn ik ach , m im o że n ie  m a  is to tn e j zależności, pochodzen ie  
środow iskow e ró żn icu je  poziom  re lig ijnośc i. U sta lono , że w  b ad a n y m  śro d o w i­
sk u  n a jw ięk szy  w p ły w  p osiada  pochodzen ie  śro d o w isk o w e n a  g loba lny  s to ­
su n e k  do w ia ry , n a  p ra k ty k i re lig ijn e , dośw iadczen ie  re lig ijn e  o raz  w ięź 
z K ościołem . P ochodzen ie  środow iskow e m n ie jszy  w p ły w  w y w ie ra  n a  m o­
ra ln o ść  i w iedzę  re lig ijn ą , zaś bardzo  n iew ie lk i n a  p rz e k o n a n ia  re lig ijn e .

7. P o d  w zg lędem  re lig ijn y m  na jw y ższe  w sk aźn ik i osiągnęli im ig ran c i 
w ie jscy , n a s tęp n ie  s ta li  m ieszkańcy  m ia s ta  i n a  k o ń cu  znaleź li się im ig ran c i 
z in n y ch  m iast. K o le jność  ta  zo sta ła  zach o w an a  n ie m a l w e w szy stk ich  p a ra ­
m e tra c h  re lig ijn o śc i, chociaż zaznaczy ły  się  p e w n e  w y ją tk i, zw łaszcza 
w  p ra k ty k a c h  nadobow iązkow ych , k tó re  sp e łn ia ją  n a jle p ie j rodow ici m iesz­
k ań cy  G rudz iądza , zaś w  p a ra m e trz e  in te le k tu a ln y m  im ig ran c i odznaczają  
się  lepszą  w iedzą  re lig ijn ą  n iż  s ta li m ieszkańcy  m ias ta .

8 . U sta lono  tak że , że w e ry fik u je  się  z m a ły m i w y ją tk a m i h ipo teza
0 zró żn ico w an iu  re lig ijn o śc i ze w zg lędu  n a  s t ru k tu r ę  d em ograficzno -spo łecz- 
n ą . B ad an ia  u k aza ły , że k o b ie ty  odznaczają  się w yższym  poziom em  re lig ijn o ­
ści n iż  m ężczyźn i; lu d z ie  w  w ie k u  25—49 la t  le g ity m u ją  się  n a jn iż szy m  n a ­
silen iem  re lig ijn o śc i; re sp o n d en c i z w yższym  w y k sz ta łcen iem  p o siad a ją  n iż ­
szy  poziom  w iedzy  re lig ijn e j n iż  pozostali.

9. W  o p arc iu  o tr z y  p a ra m e try  re lig ijn o śc i: w ierzen iow y , p ra k ty k  re l i­
g ijn y ch  o raz  m o ra ln o śc i ch rześc ijań sk ie j a u to r  u s ta li ł  n a s tę p u ją c ą  typo log ię  
ka to lik ó w :

a. K ato licy  r e l i g i j n i  (13,8%) a k c e p tu ją  p ra w d y  re lig ijn e  i n o rm y  
m o ra ln e  głoszone p rzez  K ościół, sy s tem aty czn ie  u czestn iczą  w  n iedz ie lne j
1 św ią teczn e j M szy św ię te j o raz  k o rz y s ta ją  z K o m u n ii św ię te j p rz y n a jm n ie j 
ra z  w  m iesiącu .

b. K ato licy  t r a d y c y j n i  (26,4%), k tó ry c h  m ożna  nazw ać  też  obow iąz­
kow ym i, gdyż p ra w ie  w  k ażd ą  n iedzielę  są  n a  M szy św ię te j o raz  k ilk a  ra z y  
w  ro k u  p rz y jm u ją  K o m u n ię  św ię tą . W śród  n ich  a u to r  w y ró żn ia  k a to lik ó w  
o rto d o k sy jn y ch  i n ieo rto d o k sy jn y ch . O r t o d o k s y j n y m i  są  ci k a to licy , 
k tó rz y  p rz y jm u ją  n o rm y  m o ra ln e  i p ra w d y  re lig ijn e  bez zastrzeżeń  (15,5%). 
N i e o r t o d o k s y j n i  n a to m ia s t c h a ra k te ry z u ją  się  w ątp liw o śc iam i w  w ie ­
rze  lu b  p ew n y m i n iek o n sek w en c jam i ta k  w  a k c e p ta c ji p ra w d  w ia ry , ja k  
i zasad  m o ra ln y c h  (11,0% ).

c. K ato licy  o b o j ę t n i  (20,4%). P rz e d s ta w ic ie le  te j k a te g o r ii ty lk o  
z o k az ji w ie lk ich  u roczysto śc i są  n a  M szy św ię te j, n ie  zaw sze p rz y s tę p u ją  
do K o m u n ii św ię te j w ie lk an o cn e j oraz n ie  p rz e s trz e g a ją  w  życiu  zasad  re l i­
g ijn y ch  i m o ra ln y ch .

e. N i e w i e r z ą c y  (6,3%), k tó rzy  n iek ied y  d e k la ru ją  jed y n ie  obo ję tność  
w obec w ia ry , a le  w  is tocie  n ie  w ie rzą  w  is tn ie n ie  B oga i n ie  w y p e łn ia ją  
żadnych  p ra k ty k  re lig ijn y ch .

10. P rzep ro w ad zo n e  an a lizy  zeb ranego  m a te r ia łu  em pirycznego  u k aza ły , 
że zn am ien n ą  cechą  re lig ijn o śc i m ieszkańców  m ia s ta  up rzem ysłow ionego  je s t 
w ew n ę trzn e  zróżn icow an ie , w sk a z u ją  n a  in d y w id u a liz ac ję  p o staw  re lig ijn y ch  
w obec m o d elu  g łoszonego przez  K ościół. N ie p o tw ie rd z iły  one je d n a k  h ip o ­
tezy  o za n ik u  re lig ijn o śc i im ig ra n tó w  w  śro d o w isk u  m ie jsk im .

P rz e d s ta w io n e  w  s tu d iu m  w y n ik i są  cen n ą  pom ocą w e  w spó łczesnych  
p ró b ach  p o szu k iw an ia  ad ek w atn o śc i d u szp as te rsk ie j w  Polsce. B ad an ia  te  są  
ró w n ież  w ażn e  ze w zg lędu  n a  d u szp as te rs tw o  dan eg o  reg io n u , k tó re  pow oli



pow inno  p rzek sz ta łcać  się  w  b a rd z ie j now oczesne. W iele  fo rm  d u sz p a s te r­
s tw a  trad y cy jn eg o  zw łaszcza w  up rzem y sło w io n y m  m ieśc ie  je s t ju ż  dziś n ie ­
a d ek w a tn e . O m aw ian a  p ra c a  w sk azu je  n a  po zy ty w n e  i n eg a ty w n e  e lem en ty  
re lig ijn o śc i w spó łczesnych  ka to lik ó w . P a s to ra lis ta  m oże z tego  w y ciągnąć  od­
pow iedn ie  w n io sk i p ro w ad zące  do p o staw ien ia  d iagnozy  d u szp as te rsk ie j. W y­
d a je  się, że  n a  socjo log icznej d iagnozie  n ie  p ow inno  się ty c h  p o szu k iw ań  
kończyć. O dnosi się  to  szczególnie do r e s tru k tu ra c j i  i re o rg an izac ji d u szp a ­
s te rs tw a  p a ra f ia ln eg o . D u szp aste rs tw o  pow inno  te  b a d a n ia  uw zg lędn iać , a b y  
s ta ć  ja k  n a jb liż e j lu d z i i ich  p o trzeb  dzisie jszych .

k s . R y sza rd  K a m iń sk i, L u b lin
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